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W  Y  D  A  N  I  E      Z  A  B  R  Z  A  Ń  S  K  I  E

www.ce7.pl

ZABRZE
ul. Wolności 293

tel. 32 777 - 30 -00

GLIWICE
ul. Zwycięstwa 17
tel. 32 777 - 30 -01

Zajęcia tylko w wybrane weekendy 
- bez kolizji ze studiami lub pracą
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W rodzinie Andrzeja Szturca 
kibicowanie Górnikowi to tra-
dycja rodzinna. W zasadzie 
już pokoleniowa, taka, o któ-
rą się dba i pielęgnuje. Choć 
do Zabrza, na Roosevelta 
zawsze musieli przemierzyć 
spory kawa- łek drogi. 
Jeżdżą aż z Cie-

szyna.
- Jeszcze w latach 70. jeździli-
śmy ze szwagrem syrenką na 
mecze. Ileż nerwów zjedliśmy, 
w obawie, żeby nam się ten 
samochód, gdzieś po drodze 
nie rozkraczył - opowiada.
 
Miłość do Górnika 

Pamiętający lata 30. ubiegłego wieku, obiekt przy Roosevelta powoli staje się przeszłością, 
a historia sportowej świątyni, jaką jest arena zmagań piłkarzy Górnika z dniem 14 września pisana jest od nowa. 

Ruszyli!
Wystrzelili... ...rozebrali... ...a tak wybudują!

Najpierw zburzą stary, by w jego miejsce wybudować nowy. Za 20 miesię-
cy na stadionie Górnika zasiądą 24 tysiące kibiców. Docelowo pomieści 
32 tysiące fanów Trójkolorowych. Ich marzenie spełnia się dzięki uporowi 
władz miasta. - Cóż mogę powiedzieć? To jest po prostu dla nas bardzo 
szczęśliwy, długo wyczekiwany dzień. Nasze serca biją mocniej - nie kryła 
wzruszenia Małgorzata Mańka-Szulik, prezydent Zabrza.

Andrzej Szturc z synem Michałem jeżdżą 
na mecze Górnika aż z Cieszyna. W ich 
rodzinie to tradycja. Już nie mogą docze-
kać się nowego stadionu...

wpoił mu ojciec. Gdy na świat 
przyszedł jego syn Michał, 
było pewne, ze kolejny Szturc 
w rodzinie też będzie miał trój-
kolorowe serce.

- Michał pracuje za granicą, 
ale jak już poznaliśmy datę 
rozpoczęcia budowy nowego 
stadionu, stwierdziliśmy, że 
tego dnia musimy być tutaj 
razem - zaakcentował Andrzej 
Szturc. 

- Może komuś wydać się to 
dziwne, może nawet dziecin-
ne, ale to jest taka chwila w 
moim życiu, gdy człowiekowi, 
zakochanemu w tym klubie 
ze wzruszenia chce się pła-
kać. Tutaj Górnik zdobywał 
czternaście razy tytuł mistrza, 
ale ono przecież wcale tak 
naprawdę nie znika. Będzie 
piękne, nowoczesne. Takie, 
na które nasz Górnik napraw-
dę zasługuje - dodaje Szturc. 

Dokończenie 
na stronie 2

Akt erekcyjny pod budowę stadionu podpisany! - Wiem, że na ten 
moment czekali wszyscy mieszkańcy Zabrza - cieszyła się Małgo-
rzata Mańka-Szulik, prezydent Zabrza.


